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Z urlopu na opiekę nad wcześniakiem 
skorzystał co czwarty uprawniony

Beata Lisowska  

beata.lisowska@infor.pl

Dziś mija dokładnie rok 
od wejścia w życie prze-
pisów, które wprowadziły 
dodatkowy płatny urlop 
macierzyński dla rodzi-
ców dzieci przedwcze-
śnie urodzonych oraz 
tych, które przyszły na 
świat o czasie, ale wy-
magały dłuższej hospita-
lizacji. Nowe świadczenie 
ma być rekompensatą dla 
opiekunów takich ma-
luchów za czas spędzo-
ny w szpitalu przy inku-
batorze, który wcześniej 
był wliczany do zwykłego 
urlopu macierzyńskiego. 
Od roku mogą go odebrać 
matki, ale także ojcowie, 
po zakończeniu podsta-
wowego urlopu. Nowe 
świadczenie jest przy-
znawane na wniosek pra-
cownika. DGP sprawdził, 
ilu opiekunów skorzysta-
ło z tej możliwości.

Wąskie gardło 
w szpitalach

W Polsce każdego roku 
ok. 8 proc. dzieci rodzi 
się przed czasem. Ozna-
cza to, że w ubiegłym 
roku przyszło na świat 
ok. 19 tys. wcześniaków. 
Z dodatkowego urlopu 
macierzyńskiego mogą 
jednak skorzystać także 
rodzice chorych dzieci 
urodzonych w terminie, 
które również wymagają 
długiego pobytu w szpi-
talu. W sumie – według 
szacunków Ministerstwa 
Rodziny, Pracy i Polity-
ki Społecznej (MRPiPS) 
– mogło być uprawnio-
nych ok. 20 tys. opie-

kunów. Tymczasem, 
jak poinformował ZUS, 
w ciągu roku od wejścia 
w życie przepisów wpły-
nęło 3035 wniosków 
o ustalenie uprawnień 
do tego świadczenia. 
Jednak dane te doty-
czą tylko sytuacji, gdy 
płatnikiem zasiłku jest 
ZUS. Nawet po uwzględ-
nieniu wszystkich wy-
płat zasiłków, które od 
19 marca 2025 r. zreali-
zowali zarówno zakład 
emerytalny, jak i praco-
dawcy (zatrudniający po-
wyżej 20 pracowników), 
wcale nie jest lepiej. Do 
końca ubiegłego roku 
3,9 tys. osób pobrało za-
siłek za czas uzupełniają-
cego urlopu, a w styczniu 
świadczenie otrzymy-
wało 1,1 tys. osób (łącz-
nie 5 tys.). Oznacza to, 
że skorzystał co czwar-
ty uprawniony. Eksperci 
przyznają, że mogło być 
znacznie lepiej.

– Ta liczba nie jest 
mała, bo najbardziej ko-
rzystają z nowego świad-
czenia rodzice dzieci 
skrajnie wcześnie uro-
dzonych (czyli poniżej 
28. tygodnia ciąży), któ-
rzy mają do odzyskania 
aż do 15 tygodni urlo-
pu. A takich przypad-
ków rocznie jest około 
tysiąca – podkreśla Elż-
bieta Brzozowska z fun-
dacji Koalicja dla Wcze-
śniaka. Zaznacza jednak, 
że wniosków mogło być 
dużo więcej, gdyby ro-
dzice wiedzieli, że mogą 
odebrać czas spędzony 
z maluchem w szpita-
lu po jego powrocie do 
domu. Zabrakło jednak 

komunikacji z persone-
lem medycznym.

Potwierdza to Kata-
rzyna Dyńska-Kukulska 
z fundacji MatkoweLove.

– Narodziny wcze-
śniaka są na tyle trud-
nym doświadczeniem, 
że rodzicom jest ciężko 
się odnaleźć w tej for-
malno-prawnej rzeczy-
wistości. Tymczasem 
wiedza rodziców o tym, 
że taki urlop przysługu-
je, jest wciąż niewielka. 
Ministerstwo Rodziny 
i organizacje pozarządo-
we systematycznie o tym 
informują, ale wąskim 
gardłem są szpitale, które 
nie przekazują rodzicom 
tej informacji, choć po-
winny to robić – podkre-
śla ekspertka. To zmieni-
ło się dopiero pod koniec 
ub.r., kiedy w działa-
nia zaangażował się re-
sort zdrowia, a do placó-
wek medycznych dotar-
ła ulotka informacyjna 
o nowym świadczeniu. 
Liczba wniosków od razu 
się podwoiła. – Wcześniej 
położne nic nie wiedziały 
o nowych przepisach i to 
się przekładało na licz-
bę wniosków – podkre-
śla Elżbieta Brzozowska. 
Do organizacji pozarzą-
dowych docierają też sy-
gnały, że całkowicie nie-
doinformowani są rodzi-
ce chorych noworodków 
urodzonych o czasie, któ-
re przez wiele tygodni są 
na obserwacji w szpitalu.

– Oni kompletnie nie 
wiedzą, że jest możliwość 
odebrania sobie tego 
urlopu. I nie mają szans 
się o tym dowiedzieć, je-
żeli szpital ich nie poin-

formuje – podkreśla Elż-
bieta Brzozowska.

Bariery prawne

Eksperci przyczyn nie-
wielkiej liczby wniosków 
upatrują także w niedo-
skonałości przepisów.

– Wniosek o urlop 
wcześniakowy trze-
ba złożyć w określonym 
czasie – maksymalnie 
21 dni przed zakończe-
niem urlopu macierzyń-
skiego. A rodzice mylą go 
często z rodzicielskim. 
Niedopełnienie tego wa-
runku i złożenie wniosku 
po tym terminie oznacza 
utratę prawa do świad-
czenia – tłumaczy Kata-
rzyna Dyńska-Kukulska. 
Dodaje, że do jej fundacji 
płyną sygnały o odmowie 
wypłaty zasiłku macie-
rzyńskiego za dodatkowy 
urlop (przysługuje w wy-
sokości 100 proc. pod-
stawy wymiaru) właśnie 
z powodu przekroczenia 
ustawowego terminu.

Od początku prac nad 
ustawą wątpliwości eks-
pertów budził także ry-
gorystyczny warunek 
rozpoczęcia dodatkowe-
go urlopu bezpośrednio 
po zakończeniu podsta-
wowego świadczenia.

– Powoduje to, że nie-
którzy rodzice, którzy 
z różnych powodów nie 
mogą skorzystać z dodat-
kowego urlopu od razu, 
zostają go całkowicie po-
zbawieni. Mama, która po 
urlopie macierzyńskim 
wróci do pracy na tydzień 
i dopiero wtedy będzie 
wnioskować o dodatkowe 
świadczenie, traci prawo 
do skorzystania z niego 
– podkreśla dr Katarzyna 
Kalata z Kancelarii Kata-
rzyna Kalata.

Były także obawy zwią-
zane z wymogiem dostar-
czenia przez rodziców do-

kumentacji ze szpitala. 
Dokumentem niezbęd-
nym do ustalenia prawa 
do dodatkowego zasił-
ku macierzyńskiego jest 
zaświadczenie wydane 
przez szpital o okresie po-
bytu dziecka w placówce 
medycznej. Przepisy nie 
precyzują, kto odpowiada 
za jego wydanie, w jakim 
terminie powinno zostać 
wystawione oraz co zro-
bić w przypadku odmowy 
jego wydania lub błędów 
w treści. Jednak obawy te 
się nie potwierdziły.

– Zdarzały się incy-
dentalne przypadki nie-
wydania przez szpital za-
świadczenia w takim ter-
minie, aby ubezpieczony 
mógł je wykorzystać jako 
załącznik do wniosku 

o uzupełniający urlop 
macierzyński lub zasi-
łek za okres tego urlopu. 
Tego typu przypadki były 
weryfikowane przez ZUS 
pod względem zaistnie-
nia przesłanki do przy-
wrócenia terminu na 
złożenie wniosku – po-
informował DGP Piotr 
Olewiński z biura praso-
wego ZUS. Zakład w cią-
gu roku obowiązywania 
nowych przepisów wy-
dał tylko 95 decyzji od-
mownych, a głównymi 
przyczynami odmów 
były m.in. niepodlega-
nie ubezpieczeniu cho-
robowemu oraz niezre-
alizowanie uprawnienia 
do nowego świadczenia 
bezpośrednio po urlopie 
macierzyńskim. ©℗

Wniosek o ponowne obliczenie emerytury można złożyć przez internet

 świadczenia 
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W portalu eZUS dostępny 
jest elektroniczny wnio-
sek o ponowne oblicze-
nie świadczenia emery-
talno-rentowego – infor-
muje ZUS. Oznacza to, że 
osoby pobierające świad-
czenia mogą teraz złożyć 
wniosek bez wychodze-
nia z domu.

To nowe rozwiązanie 
funkcjonuje od 13 mar-
ca 2026 r. Wcześniej 
wniosek – znany urzę-
dowo jako ERPO – moż-
na było składać wyłącz-

nie w formie papierowej. 
Część osób próbowała ko-
rzystać z rozwiązań po-
średnich, np. dołączając 
skany dokumentów do 
innych formularzy w sys-
temie, jednak nie było to 
rozwiązanie w pełni wy-
godne.

Skala spraw jest duża. 
Jak wskazuje ZUS, rocz-
nie wpływało ponad 
700  tys. takich wnio-
sków, co czyni ERPO jed-
nym z częściej składa-
nych dokumentów w tej 
instytucji. „Wprowadze-
nie elektronicznej wer-
sji wpisuje się w strate-
gię zwiększania pozio-

mu elektronizacji usług. 
Dzięki temu obsługa 
spraw będzie szybsza 
i mniej obciążająca obie 
strony” – podkreśla ZUS 
w komunikacie.

Z możliwości ponow-
nego obliczenia świad-
czenia mogą skorzy-
stać osoby, które mają 
już przyznane prawo 
do emerytury lub ren-
ty z tytułu niezdolno-
ści do pracy, a ich sy-
tuacja uległa zmianie. 
Chodzi przede wszyst-
kim o przypadki, gdy 
przy składaniu wnio-
sku o świadczenie nie 
było wszystkich doku-

mentów potwierdza-
jących okresy ubezpie-
czenia. Z przeliczenia 
skorzystają także oso-
by, które dopiero teraz 
mogą udokumentować 
swoje zarobki – zarów-
no te sprzed przejścia na 
emeryturę lub rentę, jak 
i uzyskane już po przy-
znaniu świadczenia. Pra-
wo do ponownego obli-
czenia mają również 
ci, którzy po uzyskaniu 
świadczenia nadal pra-
cowali i odprowadzali 
składki na ubezpiecze-
nia społeczne. Wniosek 
ERPO jest wykorzysty-
wany także w sprawach 

międzynarodowych 
– m.in. przy przelicza-
niu świadczeń przyzna-
nych przez instytucje 
z państw Unii Europej-
skiej, Europejskiego Po-
rozumienia o Wolnym 
Handlu (EFTA), Wiel-
kiej Brytanii czy krajów, 
z którymi Polska zawar-
ła umowy o zabezpiecze-
niu społecznym.

ZUS przypomina, że 
przeliczenie świadcze-
nia odbywa się wyłącznie 
na wniosek zaintereso-
wanego i nie jest wyko-
nywane automatycznie. 
Emerytura lub renta 
przeliczana jest od mie-

siąca, w którym został 
złożony wniosek. Jedno-
cześnie obowiązuje za-
sada ochrony świadcze-
niobiorcy. Jeśli po prze-
liczeniu okazałoby się, 
że wyliczona kwota jest 
niższa, ZUS nadal będzie 
wypłacał świadczenie 
w dotychczasowej, wyż-
szej wysokości.

Jak zaznacza ZUS, 
mimo wprowadzenia 
wersji online wniosek 
ERPO nadal można skła-
dać w formie papierowej. 
Elektronizacja ma być 
ułatwieniem dla eme-
rytów i rencistów, a nie 
obowiązkiem. ©℗

 uprawnienia  Wielu rodziców wcześniaków nie skorzystało 
z dodatkowych dni wolnych związanych z pobytem dziecka 
w szpitalu. Opiekunowie nie wiedzą o przysługującym im 
świadczeniu, a personel medyczny o nim nie informuje


